
N ' r  * a 0 6 .
ROK 1843. P O N I E D Z I A Ł E K  11 W R Z E Ś N I A .

Pismo to wychodzi codziennie oprócz niedziel 1®? f Ś j  
świąt «roczystych w drukarni  S t a n i s ł a w a  g3j| Ba

G i c s z k o w s k i e g o .  *®

I M I O N A  R Z Y M S K I E *  

Ju t ro  Protazego i Jacka .

Z a l i c z e n i e  n a  t r z y  m i e s i ą c e  z ł o t y c h  d z i c a i ę ć  
m t e s i ę c z n i e  z ł o t y c h  c z t e r y ,  n u m e r  p o j e d y n c z y  

g r o s z y  d z i e s i ę ć .

IMIONA SŁAWIANSKIE. 
Ju t r o  Czesmir,

WSKA,
O B S E R W A C J E  M E T E O R O L O G IC Z N E .

Dzień

godzina

Barometr 
do G°Rcauinu- 

ra w miarzc 
Paryzkiej

Stopień
ciepła

podług
Ucaumura

i

Psycho­

metr
W  i a t r

| Zjawiska 
Stan Atmosfery napowietrzne i różne 

j uwagi

6 27 6, 309 t  8, 6 3 , 85 PPlŻachodni ■ łaby : Pochmurno Deszcz
7 2 7, 034 12, 3 , 51 Zachodni 1 Chmurno

10 7, 9 25 10 , 0 3 , 79 u ji I Pochmurno Deszcz

6 », 234 &, i 3 , 86 średni i Pogoda z Chmurami
8 2 8 , 619 H , 3 3 , 97 i Chmurno

10 8, 4 CO 10, 1 *. 04 slaby | Pogda z Chm uram i

W itłdomoNci za^ raiiiczitr  .

P a ryż  25  S ierp n ia .  —

M essager  ogłos i ł  na st ępującą  wiadomość.  
»Rozkaz  dzi enny j e n e r a ł a  gube rna to r a  A lg i e ru  
z dnia 11 s i e rp n i a  brzmi  w tych wyrazach .  
J e n e r a ł  poruczn ik  Chan ga rn i e r  p r zes ta j e  d o w o ­
dzić dywizyami  T i l en  i Mi l ianach.  Za t r zy muj e  
on j e ne r a l n ą  inspekcyę i ma oczek iwać  rożka 
zów minis t ra  wo jny .  Komendanci  pod. dy wi ­
zyjni  maj ą bezpośrednio znosić  się z j ene r a ł em 
gube rn a t o r e m . .

Mini s t e r  m a r yn a rk i  p rzes ia ł  akademii  umie­
ję tnośc i  uwiadomieni e  z Guadclnpy,  podpisane 
przez kon t r  admi ra ł a  Gourebeyre  w  k lór em len 
mówi o non ein gwa i lowneu i  t r z ę s i en iu  z i e m i , 
k tór e na tej wyspie  miało miejsce.

Pan Thi er s  W  t er aźnie j sze j  swo je j  podróży 
do Szwu jca ry i  r zeczywi śc i e  przegląda rozmai t e  
m i e j s c o w o śc i . k tó r e  w roku  17V7 były te a t r em 
"oj en t i yc l i  działań aus l ryack.ó j  i rossyjskiej  a r ­
mii , pod dowódz twem ą r cyxi ęc i a  Karoia  i j e n e ­
r a ł ów  Su w a ro w a  i Kor sakowa  p rzeciw armii  
f r ancuzk i e j  j en e r a ł a  Masseny .  Zwiedza  011 le 
miejsca  dla naocznego  p r ze j r zen i a  i r h i *zyska-  
nia p r zez  ta dokładnego i zupe łnego o nicli po ­

j ę c i a ,  a w szys tko  w  celu uży l ecznycn  w iado.  
mości  do swej  his loryi  konsul atu  i c e sa r s tw a ,  
nad k tó r ą  ciągle p r a . u j e .  W  podobnym celu  
zna jduj e  się tu,  pan Micheiet  w  F re jbu rgu  w  
Sz wa jca ry i .  Pan  Micheiet  doszedł  t e r az  w  3 wo­
j em wielkiem dziele his loryi  F r au cy i  do epoki  
Ludwika  XI;  musi więc  za l e i r  opi sywać  długi e 
i k r w a w e  walki ,  k tór e Karol  śmia ły  x i ^ ź e B u r *  
gundyi  prowadzi ł  z  Szwa jca r ami  i k tó r e  dla t e ­
go x ięci a  tan sarninie się skończyły .  Pan  M i ­
cheiet  chce sam zwiedzać  n iek tór e  pola 1 b i tw 
ażeby  opisy j eg „  zyska ły  więce j  j e s zcze  j a sn o !  
ści 1 p rawdy .  Zdaje  się,  że  w  F re jb u rgu  pan 
Micheiet  me  będzie mieszka ł  w t aoi eczoem ko -  
legiun.  j  su . t ów,  o k tó ry m uie  r a z  wspomina  
w  znanera  dziele,  w  k tó ry m ł ączn i e  z panem 
j wa ide in  Q um e t  ca . ą  pol i tykę  i dążeni a  lego

niebezpiecznego s t o w a rz ys ze n i a  w p r a wd z iw em
świet le w y s t a w ia .  W ia d o m o  źe zak ł ad  J ezu i ­
t ów w F re j bu r gu  u w a ż a n y  j es t  j a k o  główny  
punkt ,  z  k tó r ego  wp ływ i działalność J e zu i t ów  
na  h r a n c y ę  i N iemcy  się r ozchodzi .

P a ry i  25  Sierpniu .
Par. Guizot  w tych dniach odbył  kilka na 

rad z k ró i ową  Ma ry ą  Kcystyoą.
Pau  Lamar t i ne  k tó r ego  d J e n n i k i  ininis lecy.  

alne co raz  bardz i e j  ścigają,  m ianow any  zos t a ł
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prawie  j ednogłośni e ( bo tylko c i t e r y  głosy  b ra ­
kowa ło )  prezesem rady  depar t amen towe j  w  Ma- 
con.  Od siedmiu lat  pan Lamar l i nc  nie pozy* 
skal  takiej  większości .

Mniemano tu powszechnie ,  źe p. A!exa nde r  
Dumas  na więcej  niź przep rasza jący  a r t y ku ł  
przec iwni ka  swego Ju l i usza  J an i n  w  Journa l 
des Debals', odpowie takieinże przeproszeniem 
w  organi e swoim In Presse  ale dotąd uporczy* 
w ie  milczy.  P rze to  Jul iusz  J an in  w  y r z y k r e m  
zna jdu j e  się położeniu i na nowo zaw iąz an a  
przy j aźń  nie i lugo zapewne  po t rwa,  gdyż tylko 
j e s t  c zczą formą.

X iąż e  Pol ignac i hrabia Bourmont ,  przejeż-  
.dżali  w tych dniach przez  pó łnocny depe r t ament  
udając się do Belgii.

Dziś  dopiero p i erwszy  r az  wyszed ł  przed 
pól roki em zapowiedz iany  dziennik la  l le fo r - 
me, chociaż dawno  j u ź  wydano  prospekt  i n u ­
mer  na próbę.  G łównym celem, według  w ł a ­
sn yc h  j ego  w yr aż e ń ,  będzie zjednoczenie na 
nowo  s t ronn i c twa  demokra tycznego,  k tór e  j u ź  
oddawna  p rzez  w ew n ę t r z n e  za ta rg i  i r o z d w o ­
j en ia  p rawie  się r ozproszy ło .  Mniemano,  źe 
dokonanie  lego celu dziennika la Ile fo r  me r ó w ­
nie t rudueui  będzie j ak  i długie u tr zyman ie  się.  
Gwiazda radykal i zmu  niezmiernie  j nż  zbladła,  a 
w nos ząc  z t reści  dziś wysz ł ego  num er u  t<*go 
dz iennika ,  zdaje  się zb yw ać  mu na pot r zebnych 
zdolnościach i przymiot ach k to reby  próżne jego 
u s i łowania  p rzyna jmniej  łudzącą  ok r fdy  ś w i e ­
tnością .  Fe l i o ton  tego dziennika ,  k tó ry  nabie­
ra bardzo znakomi t ej  s ł aw y ,  mieści  w  sobie 
pod ty tu ł em L ’ O rret la R everie  pol i tyczną 
powias tkę  znacznej  długości ,  k tóre j  mc  nie brak 
prócz  p o d r o ż e ć ,  war tości  i z aok rąg l en i a ,  nie 
mówiąc  j u ż  nic o treści ,  której  na tur a lni e  me 
zbywa  na dążeni ach  do ^podniesienia dzielności 
czę st ego  l ewego k r ańca .

Londyn  25  S i°rp n ia . Onegdaj  wieczo rem 
Espa r l c ro  w ra z  z ma ł żonką  sw o ją  przyby ł  t u z  
H.iyru i zajął  p r z yg o t ow a ny  dla siebie pałae 
Miva r t .  Na tychmias t  po j ego  pr zybyciu pulko 
w tn k  W y ł l e ,  komuszy  x ięci a  Alber t a  miał  z 
nim długą ro zm ow ę :  Z re j entem obchodzą sin
Z n adzw ycza jną  uprzejhlością i poszanowaniem.  
X ią żę  We l l ing ton ,  hrabia  Aberdeeu . nr Rober t  
Peel  odwiedzi l i  go. Cz łonkowie  r ad y  miejskiej  
uradzi l i  pozdrowić re j en ta  umyślnie n a t o w y b r a  
ną depulacyą.

Szybki  od]azd f r ancuzki ch  x i ążą l  wielkie tu 
uczyni ł  wrażen ie ,  a na w e t  wczora j  na giełd <je 
spowodowa ł  niejakie po rusze i r e ,  c zymouo bo­
wiem wszelki e możl iwe p r zepuszczani a  wzgl ę .  

^ d e m  j ego  p rzyczyny .  'Times donosi dzisiaj ,  że

król  Lu dwik  Filip,  pos ły szawszy  źe  k ró lo wa  ma  
zamia r  odbyć mor ską  prze j azdkę,  w  k tór e j  zbl i ­
żyć  się może do b r zegów fr ancuzki  ch,  wys ł a ł  
do niej synów swoich,  aby j ą  poprosić na z j e ­
chanie  się w  k tó r ym punkcie  tych b r z eg ów .  X ią -  
ź ę t a  przedstawial i  to zaproszen ie  ojca swojego,  
lecz za s t awszy  k ró lo wę  zby tn ie  za ję t ą  od rocze ­
niem pa r l amentu ,  właśni e kiedy mi a ł a  r ozpo ­
cząć  ową prze jazdkę  morską ,  oddawszy  w iz y ­
tę w  W o o l w ic h ,  napow ró t  odjechal i .  Ta  hi- 
s t o rya  mówi  Times, wy p ły wa  ze  znanej  d w o r ­
skości króla Ludwika  Fi l ipa,  i ma  wsze lki e  do 
p r aw dy  podobieństwo.

Udzielona Wczoraj  wiadomość  o zabran i e  fraj. 
cuzkiego okrę tu  kupiecki ego,  p r zez  angielski  
wo jenny  pa roplyw  Cyklop, z fa ł szywego poclio • 
dzi ź ród ł a .  Donoszą dziś z. Sl ieerues ,  dokąd 
francuzki  ok rę t  rniat być p rzyp rowadzonym,  że 
tam ani  Cyklop, ani  wyże j  wymieniony  ok rę t  
f rancuzki  nie p r zyby ł ,  i tylko przez jednegoo-  
f icera z Cyklopu, udzieloną z o s t a ł a  w i a d o m o ś ć ,  
że f rancuzki  s zoner ,  k tó ry  chciał  wp łynąć  do 
zatoki  C o r k n ,  przy zwyk łe j  rewizy i  przez i n ­
spe k t o r a  z a tok i .  K a p i t a n a  a u s t i n ,  p r z y t r z y m a ­
nym tam zost ał ,  gdyż zaw ie r a ł  w sobie wie lką  
i lość b r o n i  i ainuiueyi .  Dotąd n i em a  bliższych 
s zc zegó łów  o tym wypadku,

S tan  Wa l i i  z każdym dniem staje się hardziej  
Za t rw a ża j ą cy m .  Burzycie le  ograniczal i  się d'< 
tąd na  mszczeniu  domów celnych i sz l at i anów 
d ro gow ych ,  i na pros tych demonst racyach  p r z e ­
ciwko posiadaczom ziemskim i poborcom d z i e ­
s ięcin;  lecz podług ostatnich wiadomości ,  zaczę 
li j u ż  p rzec iwko tym ostaini in z gw a ł lownc in i  
c zynami  wys t ępować .  Banda z 7 0 0  —  8 0 0  o- 
só® złożona,  uzbrojona st rzelbami i pis toletami ,  
w  kob iecy -b  j ak  dotąd sukn iach ,  z poezernio-  
nenii twa rzami ,  Ściągnęła oilogdąj w ieczó r  pod 
dowódz twem Rebeki do L i a Ł m ,  przed mieszka ­
nie poborcy dziesięcin,  Edwarda ;  s t rze la ła  p m : z  
ok na ,  zbu rze l a  budowle;  zn i szczy ł a  obok l e żą ­
cy ogród,  i lylkct na prośby komet  w tein miej  
s o i  'zebranych o istąpi ła od zamia ru  zabicia p a ­
na Ed war da .  Niewiadomo  t e r az  is totnie ,  d.o 
kąd to wzbu rzen i e  dojdzie,  kiedy j u ż  osoby i 
w ł a s n o ś c i  p ryw a tne  nie są bezpie-zne  od n a p a ­
ści burzyciel i .  Niespokojności  z aczę ty  się w l u ­
tym roku bież icego; i z  każdym miesiącem w ię­
kszego nabier ały  roz sze rzen ia  i gwał townośc i .  
Woj s ko  zaię io cały kra j  ale nadaremnie ;  ltctie 
ka odbywa s w o j e  i i ome zg romadzen ia  jak p o ­
przednio,  r ha r ly śc i  l akże  na nich s y  ukazu ją ,  i 
wojna  p rzeciwko plebanom i opłatom t a r go wym 
przechodzi  w niebezpieczną i coraz  ważni ej szą 
b i twę  przeci w dochodom z . emskim i opłatą dzie­
sięcin.  Nieudo lny  zar ząd  p rowincy i ,  szlachta



niezmie rnie  lud uciskająca,  ch w i l o w y ” n i edos t a ­
t ek ,  przyczyni ają  s i ę  do pogorszen i a  z ł ego ,  k t ó ­
r e  z ag raża  wy woł an i em  st arc ia  się posiadaczy 
ziemskich z dz i er żawcami  i r ozprzężen iem spo ­
ł ecznego  s t anu  k r a ju .

Tim es i  n a jw iększym gn iewem mówi  o pla­
n i e  t)’Gonnela,  u tworzeni a  i r landzkiego par l a­
men tu .  Gdyhyśmy chcieli ,  mów i on, jednem w y ­
razem ten dokument  określ ić,  musiel ibyśmy go 
bez w y ją tku  uzuać  za na jz imniejs zy  płód ze 
wszys tk i ch  j ak i e  widziel iśmy.  J e s t  on d ow o ­
dem najz imniejsze j  bezczelności ,  fał szu i z a r o ­
zumiałości ,  j ak i  kiedykolwiek myś lący  ludzie 
napotkać mogl i .  W  chwili kiedy k ró lowa W i -  
k t o r y a  odroczył a pa rl ament ,  i wy ra z i ł a  s ta ło  
swo je  pos t anowienie  u t r zy man ia  p r awodawcze j  
uni i ,  ten bezczelnik wystąpi ł  ze  swoim planem 
r o zw iąz an i a  uni i ,  i rozdzielenia  na części  p a ń ­
s t w a  Je j  Królewski ej  Mości .

Pe tycya  s i r  Augus ta  d’Es t e ,  o uznanie  p r aw  
j e go  do stopnia i t y tu łu  j e go  o j ca ,  zmar łego  
Xięcia Sussex ,  zos t ała  przez k ró lowę  p rzes taną 
do izby wyższej  dla r ozpoznani a ,  z poleceniem 
aby  na przyszłych posiedzeniach za ję ła  się r oz -  
s l r zygu ien i em lej okoliczności .

—  M adryt  18 Sierpnia . —

Dwie  k w e s t y e  g łown ie  tutaj  wszystkich  za j ­
mu ją ,  ma ł żeńs two  k ró lowej ,  i nowe  w y bo ry  
ko r l czó w.  Liczba kandyda tów  do ma łżeńs tw a  
od czasu upadku Espa r t e ra ;  zmn ie js za ła  się do 
dwóch,  to j e s t  do x ięc ia  Kndyxti  i x ięeia  Au 
tnale.  Rząd Espar t er a  wach  ił się pomiędzy je 
duym z synów infanta don Francisco i j akim 
niemieckim x iąc i em,  i można z pewnością  tw ie r ­
dzić,  źe wiele dz i enników i znaczne  progresyj-  
*>ę s t ronn i c two ,  dla tego tylko s tawi ło  opozy 
cyą ,  źe  nie chciał  się śpieszuie za osobą p i e r ­
wszego  o świadczyć.  1 r z eczywi śc i e  wybór
był t r udny ,  P rzywiązan i e  do narodowości  Hisz 
Pan i i , mówi ło za sp r aw ą  infanta;  lecz tu za 
chodziła uwaga  na to,  iż pewna  dość mśc iwa
Xiężmozka,  może nabyć znakomi tego  wpływu  u 
dworu i u tw o r z y ć  nową  Kamary l l ę .  Gdyby
dwór  był o swobodzony  o l  Wszys tkich z e w n ę ­
tr znych w p ł yw ów ,  k ró lowa  mogłaby w y b ra ć ju -  
biego uksza l ł conego n iennecki rg  » x ieci a ,  k tó r y ­
by był  -zupełnie oboj ętnym dla wszystk i ch  par-

nie brał  na siebie żądny h dla nikogo obo 
Wiązkćuv, i żadnych obietnic nikomu nie czyni ł  

j ednak  s t anę ła  na p rzec iw temu duma Dur 
pytlów, o raz  sin u lny i niemiły p r / . y k ł a d . r k u i ry  

.'s zpanii sąsiedzki  k r a j  p rzeds t awia ł .  S t p L -
n ' c twa  dziś panujące ro/ .dziel i ly sw e  głos i  nl1̂ -

dzy  j ednego  z  s yn ów  infanta  F r anc i s zka  1 j e ­
dnego z x i ą ż ą l  f r ancuzki ch ,  a r o zw ią z an i e  t e ­
go py t an i a ,  k tór e  ważnośc i ą  s w o ją  rych ło  w s z y ­
s tk i e  inne przejść  musi,  powinno było podkopać 
ich zgodę.  W a lk a  j u ż  rozpoczę ła  s i ę  p ra s  
sie.  Dopóki królowej  nie wybier zemy  m ęż a? 
mówi  E co , nic nie ma pewnego ,  dopóty nie 
będziemy oswobodzeni  od obcych i n t ryg ,  d o p ó ­
ty mus i emy się l ękać  nadużyć dumy.  Na  nic 
nam się n ie  p rżyda ,  źe  z erwa l i śmy  ogniw-a do 
k tó r emi  Angl ia  nas  p r z yku wa ła ,  i za  pomocą 
których  chciała uas  zamieuić  w  swoję  kolonię ,  
jeżel i  dw oro wi  Tni ler ies  pozwolimy wy ko nać  
j e g o  jeszcze w i ęks ze  zamia ry .  Hiszpania,  k t ó ­
r a  p r ze z  sw e  położenie szczęś l iwe,  p r z e c h o w u ­
j e  w w lasnem łonie  wszy s tk i e  zarody  s i ły ,  
wszys tk ie  źródł a dla -przemysłu i bogac twa ,  na 
zw iązkach  ma łżeński ch ,  które  dla niej obcy g o ­
tują ,  może tylko z y s k a ć  ba ńbę i n t r a l ę  swej  
p rzyszie j  potęgi ,  na rodowe j  godności ,  a może 
n aw e t  w o j ny  domowej  których za w sze  była t e ­
a t r em,  k i eay  cudzozi emcy w kra ju  Kastyl i i  p a ­
nowal i  Niech wyborcy  p r zedewszys lk i cm p a ­
miętają  na t ę  h i s to ryczną p r a wd ę ,  pr zys t ępuj ąc  
do wyborcze j  u rny ,  i u iecb lylko h i s zpauówdo  
kor l ezów przysy ła ją ,  k lo r z yb y  nie mieli  żadnych 
obowiązków dla obcycb;  bo mogłoby się z d a ­
r zyć ,  ź t  u i ek ló r zy  ludzie chcieliby r ę k ą  nie 
w inne j  Izabel l i  wyn ag r od z i ć  u zys ka ne  p rzez  
nich od innycb korzyśc i ,  lub p r zyp rowadz i ć  do 
skutku  obietnice,  k tó r e  ich dumie uczyn iono .  
J e s t  to dla nas kwe s tya  życ i a ,  a chwi le  są n a ­
der  drogi e.  —  Pras sa  dotąd  mało się w y b o r a ­
mi za jmu je ,  dla lego,  źe inne pytania  cza sowe  
zw rac a j ą  więcej  n i siebie u w a g i ,  a ludzie g r u n ­
towni  mniej  dbają o hałas ,  j a k i  w y w o łu j e  u-  
pędzanie  się o miejsca i nowe  pos t anowien i a  * 
Moderatyści  także  są pewni z w y c i ę z t w a .  Mia ­
n o w a n y  przez koa lacyę  cen tr a lny  w y b or o w y  
wydzi a ł ,  skł ada  się z 2 4  c z I o u k ó w , z  k tórych 
15 do mod e ra ty s tów ,  a 9  do p rog res i s t ów n a l e ­
ży; jest  to bardzo  wa żny  wypadek .  T e g o ż  w ie ­
czo ra  poznano  t akże  zdani e  o lem wszys tk i ćm 
ludu madryck  ego.  k iedy mu zyka  lyccuio.  po 
odbytem zg rom adzen iu  w y b o r c ó w ,  k ró lowe j ’ i 
j en e r a łowi  N nrv aę z  w y p ra w i a ł a  se r enadę ,  Lud 
zamiast  w tó r ow ać  ok rzy kow i :  uiecb żyie  k r ó ­
l owa,  w y d a w a ł  tylko g ło śne i ż y w e  ok rz yk i  
dla królowej  kons ty tucyjne j  i rządu .  Miało tu 
miejsce t akże  drugi e z eb rau i c  w y b o r c ó w ,  lecz 
w mniejsze j  l iczbie;  było to s l r oun i c two  i nf an­
ta don F ranc i sco ,  k tó r e  żąda y.stakecznego z a ­
tw ierdzen i a  pclnoieluości  k ró l owe j  i j.ei / . amę-  
śoia z h i szpańskim xiqżęc iem,  k tór ego te pyta- 
nią zg romadzen i e  l iceum wcale nie b ra ło pod 
roz t r ząsan ie .
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PRZYJECHALI  DO KRAKOWA.

Od dnia 10 do dhia l ł  Września.
Odrzywolski W incenty  oh.,  Skuliinowski Cypryau 

ob.,  Steindl, Kuryer Ces. Itos, z Polski; — Sclicr 
T nos A r tu r  Lr.,  W ic loghm ski Soter ob , Pentzel W il-  
clielm, Sokolnickl Jó z e f  ob., z Galicyi; — Sulkowski 
A ugust  xiąże., Sulkowska Marya xiężna Codury Le­
opold, z P russ .

I)onlesieiid0{£
K ro  7908.

W Y D Z I A Ł  S P R A W  W E W N Ę T R Z N Y C H  I  P O L I C Y I  
W  S E N A C I E  R Z Ą D Z Ą C Y M

W olnego N iepod leg łego  i  ściśle N eu tra lnego  
M iasta  K rakow a i Jego Okręgu.

Odnośnie  da r e sk ry p tu  Sena tu  Rządzącego 
pod dniem 17 Lipca 1843 r .  do L.  3 645 .  D . G .  
wyd anego  podaje  do powszechnej  wiadomości ,  
i ż  w  dniu 26  W rz e ś n i a  r .  b.  wgodzinacl i  r a n ­
nych odbędzie się w  biorze W y d z i a łu  S p r aw  
W e w n ę t r z n y c h  i Pól i cyi  l i cy lacya  iu p lu s  na  
spr zedaż  realności  pod L.  193 przy ulicy Posel­
skiej  położonej ,  kap i t uły  Katedra lnej  K r a k o w ­
skiej  własnej  od zn iżonego do 2 / 3  części  s za ­
cunk u ,  In j e s t ,  od summy 17 ,845  złp.  10 gr .  
chęć  prze to l i cy towania  ma j ący ,  z aopa t r zen i  
W' eadium  w ilości złp.  1790 ,  z e ch c ą  się w  
miejscu i czasie wyże j  oz nac zon ym zna jd ow ać ,  
b l iższe zaś wa runki  nadmienione j  spr zedaży  nie­
mniej  opis s tanu realności  pow o ł an e j ,  każdego 
czasu  w  Wy dz i a l e  Sp raw  W e w n ę t r z n y c h  przej -  
r i a n e m i  być n.ogą.

K rak ów  d. 'i W rz e ś n i a  1843 r.
Sen a to r  P rezydu j ący

K o p f f .
Refe r enda rz  L.  W o l f f .

N o t a r y u s z  p u b l i c z n y .

W o ln eg o  M iasta  K ra k o u a  i  Jego  Okręgu.
Podaje do publicznej wiadomości ,  iz w  moc 

u chw a ły  rady familijnej w S ad z i e  pokoju M n  r a ­
k o w a  Okręgu  II na duie 5  Sierpnia  183 3  roku 
zapadl ć j ,  przez  T ry bu na ł  MK rakowa  d. 2 8 S i e r -  
p c i i  t .  r .  N.  4 3 9 2 za twie rdzonej ,  odb yw ać  s ię 
będzi e  w  dniu 15 Wr ześ n i a  r .  b. o godzinie  9  
z r a na  w  domu pod L.  145  wGmin i eYJ l I  P ę -  
dzi chów publiczna l i cy l acya w  d rodze pe r t r ak -  
lacyi  spaut .nwej ,  r uchomośc i  po Szymon ie i  R e ­
ginie Puci i iskieh Ma łżonkach  pozost ałych,  j a k o

Wyjechali z Krakowa.
Eliaszewicz Piotr,  Sennie Alojzy  Szu ltz  Karo],  

Zabokrzcski P io t r  ob., Osnobeszkin, Przesmycki A n ­
toni. do Polski; — Drumiński W alen ty  ob.,  Bystroni  
Edward ,  Steiudl, I iu ryer  Ces. Ros.  Kulczycki Tomasz 
ob.,  do Galicyi; — Scber Tuos h r . ,  S c b u l ł z ^ K a r o l ,  
do Pruss.

U rzędow cs
lo: s u k n i , b iel izny , pośc i e l i ,  ko sz townośc i  i  
i nnych ,  chęć  l i cytowan ia  ma j ący ,  na  czas  i 
miejsce oznaczone  z go tową  s r eb rną  [courant 
monetą  p rzybyć  zecl ićą-

K r a k ó w  d. 9  W rz eś n i a  18 43  r .
( I r  )  Sel t as l yan K o ryto w sk i  Not .  Publ .

N ro  2561 .
D Y R E K C Y A  G Ł O W N A .

Tow arzystw a K redytow ego Ziei/iskiego.

Po w o do wa n a  wn ie s ionemi  żądani ami ,  o w y ­
s t awieni e  i wydan i e  dupl i ka tów,  w  nupjs.ee, A  ’a-  
dzionycli  lub zni s zczonych,  nas lępującycL l is tów 
za s t a w n yc h  mianowicie :

P ierw szego Okresu.
Li t .  D . N r .  6 9 , 5 5 2  na złp.  6 0 0  z  13  k u ­

ponami .
D rugiego Okresu.

Lit .  A .  N .  22 71 0 0  na 2 0 ,0 0 0  z 10 k u p o n a ­
mi Lit .  C. Nr .  2 9 3 , 6 8 7  na zip.  1000  z  9  k u ­
ponami  Dyrekcya  Główna  T o w a r z y s tw a  K r e d y ­
towego Ziemskiego w Króles twie  Polskiem,  w  
wyKonani a  ar t .  124  p r aw a  z dnia 1 (13)  C ze r ­
wca  1825  r .  w z y w a  wszys tkich  posiadaczy t a ­
kowych  l i s tów za s t awn ych  i kuponów;,  i tycb 
k tó r z yb y  do ich własności  p r awa  j ak i e  mieć 
mogl i ,  aby z t akowemi  do Dyrekcyi  G łówne j  
w  W a r s z a w i e  w  przeci ągu roku  j ednego  od daty  
ogłoszenia niniejszego zawiadomien ia  w  pismach 
publ icznych nie z awodnie  zgłosil i  się,  w p r z e ­
c iwnym l az i e  r zeczone  listy z a s t aw ne  z k u ­
ponami i kupony umor zo ne  i za  nie maj ące  ża -  
dne^ wa rtości  og łoszone,  z aś  w miejsce iel idu 
dlika*y s t ronom in t e r e so w a ny m w y d an e  będą.
W W a r s z a w i e  dnia 19 (31)  Marca  1843  r .

P r eze s
M o r a w s k i .

Pi sa r z  D rcwnoski.


